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CENA DZEENNIKA: 


w Łodzi: 
Rocznia wo. 2 „ Pi, keca 
Półrocznie . oaiż edy BG 
Kwarlalnid  . . . ©. . „ Bk GA 
w Królagtwio i Cosarplwie: 
Rocznie . BÓG, 26 ra. bik — 
Półrocznie . . 1 «1 1. . „ fik. Gu 


Cena pojedynczego numeru 5 kop. 


KALENDARZYK. 
Dziś: N. M. P. Śnieżnej. 
Jutro: Przemienienie Pańskie | 
Wschód słońca o godz. 4 min. 24. Zachód o godz. 


BULETYN TYGODNIOWY 
WYWOZU WYROBÓW ŁÓDZKRIC 


—— 


W ubiegłym tygodniu sprawozdawczym 
od dnia 25 do 31 lipca włącznie, wy- 
wieziono głównych wyrobów łódzkich: 

1)przędzy weł.i baw. w kom.kraj. 1206 pud. 

„ bawełn. doCesarstwa 2,310 
3) tkanin wełu.i baw.w kom.kraj. 7,636 
4) 


11 
1» 
3 no » do Cesarstwa 34,290 „ 
W, poprzednim tygodniu od dnia 
18 do 24lipca wywóz wynosił: | 
- lyprzędzy wełn.i baw.w kom.kraj. 999, pud. 
2)  ,.  baweł. do Cesarstwa 1,240 „ 
3) tkan.wełn.i baw.w kom. kraj. 6,478 
4), ,, „  doCesarstwa 27,250 


31 


n 1, 


Sredni wywóz tygodniowy w r. b. od dnia 


13 stycznia do 31 lipca: . 
1) przędzy wełn. i baw, . . 2,953 pud. 
2) tkanin różn. rodz. . 34,447 ,„ 

- Sredni wywóz tygodniowy w latach po- 
przednich, w przecięciu z całego roku (w pu- 
dach): > | 


. (. przędza baw. tkaniny 
w roku 1881 _ 2,704 18,530 
„ 1882 246I 21,150 
„ 1883 2,918 23,986 
„ 1884 985 27,018 
„ 1886 _ 3,105 27,770 


Przemysł jedwabniczy 
: „w okręgu łódzkim. 
-(Memorysł oddziału łódzkiego towarzystwa popie- 
rania przómysłu i lisndłu, przesłany oddziałowi 
warszawskiemu) 

mt 


W Łodzi a nawet w całem państwie ro- 
gyjskiem niema. ani jednej przędzalni je- 
dwabiu. Co się tyczy tkąctwa jedwabnego 
i wyrobów z jedwabiu dzielą się one pod 
względem wyrobu tkanin czysto jedwa- 
bnych, półjedwabnych i zdobionych tylko 
jedwabiem, jak wiele materyałów na abra- 
nia męskie (kamgarny) i pokrycia na me- 
ble oraz na wyroby pasamoniczne i krótkie 
jak guziki, chwasty, kordonki do robótek 

damskich i t. p. 


Ludwik Gualdo. 
MARGRABIA d ASTORRE. 
Przekład z włoskiego. 


(Dalszy ciąg — patrz Nr. 170). 


Długość dnia godz. 15 min.23.  Ubyło dnia godzin 1 minit 34, | 


dim Bo eg 


7 min, 47, 


__ Większość fabryk łódzkich używa jedwa- | wych, spotrzebowuje jedwabiu jako domie-| 
biu jako domieszkę do wyrobów z wełny 


czesanej lub biłwełny, a nawet te tkalnie, 
które wyrabiają. tak zwane czysto jedwa- 
bne materyały meblowe, na damskie suknie 
1 podszewki, mięszają jedwab z bawełną, 
wełną czesańkówą i Inem. i K 

Można śmiało twierdzić, że wobec istnie- 
jacej taryfy celnej */, spotrzebowanego je- 


dwabin sprowadza się w postaci surowej 


przędzy z zagranicy a głównie z Niemiec, 

Sprowadzany zaś jedwab surowy bywa 

mniej więcej w 7/, częściach farbowany w 
Moskwie, a w /, w Łodzi. ` 
Farbiarnie jedwabiu. 

W Łodzi: 1) Jan Mack — bardzo mała 


farbiarnia przędzy. 2) Schmitz van En- 
dert—większa farbiarnia przędzy i tkanin 


wary. 3) Dwie farbiarnie K. Kóniga, przyj- 
mują do farbowania, obok przędzy wełnia- 
nej i bawełnianej, jeszcze jedwabną. 4) 
R. Biedermanna (największa i najbardziej 
rozwinięta farbiarnia w Łodzi), farbując 
wszystkie produkty, przyjmuje także tak 
przędzę jako i tkaniny jedwabne do farbo- 
wania. | 


Thalnie wyroków jedwadnych w Lodzi.. 


80 warsztatach ręcznych materyały na su- 
knie damskie, podszewki i nieco meblo- 
wych tkanin. | 
Schmitz van: Endert — tkaluia, spotrzeb. 
za rs. 200,000, wyrabiając na 100 krosnach 
przeważnie podszewki i materyały na su- 
knie. KŻ l 
Jakubowicz et Wiener—tkaluia, spotrz. 
za rs, 90,600—100,000, wyrabiając na 50 
krosnach materyały na suknie i w części 
podszewki. ; | 


Thalnie wyrobów półjedwalmych i mięsza- 
nych z jedwabiem w Łodzi, 


Schmidt et Piitze, wyrabiają kołdry wło- 
chate, bajowe, korciki, chustki wełniane i 
półjedwabne, a mogą spotrzebowywać je- 
dwabiu rocznie za rs. 30,000. 

B. Wachs, tkalnia wyrobów kamgarno= 
nawet wątpić 
uiu zaszczytów. 

Eliza powiedziała to na wpół żartem, a- 
le Rafael zauważył w niej pewien niepo- 
kój.  Margrabina zaczynała przeczuwać 
prawdę, udawała gwobodną, ule w głębi 
czuła się skrępowaną swem, niepownem je- 
szcze odkryciem. | 

Margrabia większą część czasu przepę- 
dzał teraz w towarzystwie Elizy. Prowadził 
z nią długie rozmowy, zagłębiające się w ro- 


~ 
< 


hand 


| Biuro Redakcyi iAdrministuwacyi i 
| ułien Piotrkowska, hotel Hamburski Mr. 275. 


pismo przemysłowe, 


wn r c w m Aa a mma eniem ik 


"Adres telegraficzny: F 
ETEAKOVWSEI, LODŽ. 


o pańskiej ambieyi i pragnie- 


ak 


owe i literackie. 


szkę za rs. 25,000, 

„M. A. Wiener — tkalnia, spotrzebowuje 
jga rs. 10,000—12,000, 
| "8. Scheps et Com. — tkalnia, spotrzeb, 
lza rs. 10,000. l | 

J. Brauner—tkalnia, spotrzeb. za rs. 5,000, 

, Leonhard, Wólker et Girbardt — tkaln., 
spotrzebowuje za rs. około 25,000, 

1. Fiul i synowie—wielka fabryka mate- 
ryałów meblowych, która spotrzebowuja 
| bajniższe gatunki jedwabiu, zużywa rocznie 
ł O + e . 
tegoż co najmniej za rs. 40,000, 

Robert Heussor—tkalnia tasiem i wstą- 
żek jedwabnych oraz półjedwabnych, spo- 
trzebowuje jedwabiu za rs. 15,000, 
< Emil Wieke — tkalnia wyrobów mięsza- 
nych z gumą, za rs, 5,000. 

Hóltring—tkalnia tukichże wyrobów, za 


| 


przy tkalni tej firmy — przyjmuje obce to- |rs. 5,000. 


Tkalnie wyrobów z domieszką jedwabiu 
w Zgierzu. 

nowych spotrz. rocznie jedwabiu za rs. J 
tysięcy. 344 

A. Meyerhoff—takaż tkalnia, spotrz. zą 
irs. 20,000. 

Inne firmy takich wyrobów za rs. 10,000. 

Fabryki sukna i wyrobów z przędzy cze- 


ze 


a 


J. Lischt—tkalnia, spotrzebowuje jedwa- |sankowej (kamgarn) w Tomaszowie — spo- 
biu za rs. 200,000-——225,000, wyrabiając na |trzebowują jedwabiu za rs. 40,000. 


o Wyrobów szmuklerskich, taśm, wstążek, 
loraz nici, kordouków i różnych towarów 
krótkich jedwabnych przywożą do War- 
szawy ża około rs. 120,000. 


SPRAWOZDANIA TARGOWE, 


Giełda warszawska, Sprawozdanie tygodniowe (do 
dnia 30 lipca). Licząc na poprawę rubli za gra- 
nieą, giełda warszawska rozpolzyła tydzień ubie- 
gły ołmiżeniem kursów walut obeych, czemu sprzy- 
jata podaż remes w związka z handlem wywozżo- 
wym. Chociaż zapożrzebowawia przewyższyły tro- 
„chę oczekiwania, to jednak notowania nie przekro- 
czyły poziomu 50,50. W. środę. płacono za marki 
50.62, kurs ten powtarza się następnie a w sot otg 
podnosi się jeszcze wyżej, - różniea tygodniowa do- 
chodzi do 25 kop Ruch był w ogóle mały, spe- 
kulseya na walucie ustała. W dziula papierów pn- 
Hłicznych obracano żwawiej, szcezegolniej ziemskie- 
mi listami zastawnemi seryi piątej, pod wrażeniem 


Rafael perswadował sobie, że miłość kn 
margrabinie może być przelotnem 
ciem, podobnem do tylu, innych, zupełnie 
wygasłych i że najiepiej będzie gdy wyje- 
dzie na czas jakiś z Florencyi, a może 
zdala od Elizy zapomni 0 niej i wszystko 
powróci do dawnego stanu. 

Qdy uwiadomił żonę o swem postano- 
:wieniu, udała, że ją ono bynajmniej nie 
dziwi. To go dotknęło, choć jeszcze przed 
paru: tygodniami, uważałby za niestoso- 
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Pewnego dnia, towarzyszył Elizie w prze- zumowaniach bez końca i często zatrzymy- | wną najmniejszą uwagę Elizy w tym wzglę- 


inżdzce konnej. Patrzył na jej profil, upa- 
jażdzce j y A modrych temat rozmowy, prowadził go mimo chę- 


jał się głębokością spojrzenia jej 


Oczu i po raz setny powracała doń myśl 
o jej przyszłości. Kto wie, czy ta kobie- 
oszukiwała samej siebie, ręcząc, że | 


ta nie a Si SR z : aTa Eli 
zadne nowe uczucie nie zagości w jej;mówić z Jdizą. 
sąrcu. 

szłość. 


— Czy wiesz Elizo — odezwał się 


gle — że wczoraj ofiarowano mi posadę 


ambasadora w Waszyngtonie. 


— Doprawdy? Ale zapewnie pan od- 


mówisz? M 
— Sam nie wiem, doprawdy. 
Eliza spojrzała nań zdziwiona. 


— Tak, jeszcze nie jestem zdecydowany, 
musiałbym porzucić tu 
zacząć nowe Życie, 
arto? lecz z drugiej strony, 
ż rzeczy ani mni bawi 
mnie nie potrzebujesz... ! jest : ną prze 
że nie chciałbym cię wywo- | dział dobrze, że żywi dla niego tylko wdzię- 


Z, jednej strony, i 
wszystko i wszystkich, 
a czy to watios 
nudzę się; wiele ju 
ani zajmuje, pani 
bo naturalnie, 


zi6 wraz z sobą 2 ojczyzny; wreszcie, kto 

wi że j nadęty ambicyą? Jest 

ENAR dadzą byle komu. 

mi, że po dwóch latach| | 
Ameryke i zająć miej: |źniąj lecz kto wie — czy jego : miłość nie 

przy którem z mocarstw | wzbudziłaby. w. niej uczucia nienawiści. 

ię nad czem zastano- 


to posada, której nie 
Zresztą zaręczano 
będę mógł opuścić 
sce ambasadora 
europejskich. Jest 8 


wić. 


ry zadaje kłam twoim 


na- | strością, spostrzeżeń. 
czasu, pracowała widocznie nad rozwinię.. 


ówi to wszystko głosem, któ- 
PERO SR wów i nie lękam 


się zbytecznie tego wyjazdu. Ośmielę się 


wał się nagle, widząc, że każdy poruszony 


ci, samą siłą, rzeczy, do wielkiej jego taje- 
| mnicy. 

O wielu rzeczach nie umiał, czy nie mógł 
Quieświelala go uieraz 


Czuł się zazdrosnym o tę przy- niewinność, czystość jej spojrzenia. Zara-j 


zem zastanawiała go trafnością uwag i by- 
Nie marnowała znać 


ciem swego umysłu. Przytem posiadała tę 
wyższość nad innemi kobietami, że do ża- 
duej z nich podobną nie była. Umiała na- 


dać sobie odrębną cechę, ubierając się na! 


pozór zupełnie skromnie, a zawsze ze sma- 
kiem, któremu nic zarzucić nie było mo- 
żna. Może przyczyniło sią do tego jej po- 
łożenie odrębne zupełnie. EPE | 
Rafael na seryo myślał o wyjeżdzie. Po- 
mimo zmian zaszłych w Klizie, wiedział, że 
jest stale wierną przeszłości. Przytem wi- 


|czność głęboką. Sympatya jaką miała dla 
niego, pochodziła z głowy, z rozumowania, 
ałe nie z serca, ME awa 

Na jego przyjażń odpowiedziała 


przyja- 


Nie mylił się bardzo. Gdy Eliza. odga- 
dła go, przeszedł ją dreszcz od stóp do 
głów, a przyszłość o której dotąd tak: spo- 
kojnie myślała, zdawała jej się odtąd vie- 
bezpieczeństw pełną. 


I dzie, | 

| Nazajutrz około południa  d'Astorre 
przyszedł pożegnać się z Klizą. Kilka chwil 
rozmawiali o tem i owem, wreszcie Rafael 
, wstał i złożył według zwyczaju pocałuuek na 
‘czole żony. 

Lecz: jego zimna krew, jego siła woli za- 
żenowały Elizę. Przez chwilę panowało 
kłopotliwe milczenie. W takich chwilach, 
zda się, że stoją nam przed oczyma słowa 
|niewypówiedziane, Nagle Rafael z ręką na 
klamce odwrócił się ku Elizio i rzekł spo- 
kojnyni. głosem: | 
| — Wszak dobrze robię, że odjeżdźam? 
Rozumiemy się, nieprawdaż? Nie mogę o- 
(znaczyć jeszcze dnia mego powrotu, ale 
spodziewam się, że niedługo zabawię po za 
Florencyą, Przez ten czas zdecyduję się 
co do wyjazdu do Ameryki. W każdym 
razie, zobaczymy się jeszcze. Tak, tak bę- 
dzie lepiej, Pani sama to rozumiesz. Ze- 
gnam, do widzenia. | 

Po wyjeździe margrabiego, Eliza nezuła 
wyrzut sumienia, że może nie postąpiła jak 
należało.  Dotychezasowy ich stosunek był 
możliwy, gdy vboje się nań zgadzali, lecz 
od chwili, w którejby Rafael pokochał ją 
prawdziwie, w którejby mu się stała po- 
trzebną do szczęścia, czyż nie było jej obo- 
wiązkiem poświęcić mu pamięć przeszłości; 
jemu, który był ostatecznie jej bezintereso- 
wnym wybawcą? Uczynił dła niej to cze- 
go nikt inny nie uczyniłby na jego miej- 


I 


, "A. G. Borst—tkalnia wyrobów kamgar- | 


uczu-| nia mu swej wdzięczności? 


Sierpnia) 1886 r. 
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GENA OGLOSZEŃ: 

ła jeden wiersz potilem lub za Jego 
miejsce 6 k., z ustępstwom: za 2 razy 
5%, ra B rozy 15%, ra 4 razy 20%% 
za 5 razy 259, za 6 razy Í więcej 
BÖN. ê 

Kckrologi: za każdy wiersz 10 kop. 

Reklamy: za każdy wiersz 12 kop. 

Stata 5 wieruzówe ogłaszania adreso- 
j 

Od należności przewyższających 10 ra 
ustępstwo dodatkowo ogólne 5%, 


wa pra, 2 miesięcznie, 


Ogloszenia przyjmowane są: w Administraeyi „Dziennika“ 
joran w biurach Ogłoszeń Rajciunana i Frendiera w Warszawie 
i w Fadzi a także w Warszawie w składzie H. Hirszfelda nlica 
Mazowiecka Nr 16, wprost Tow. Kred, Zjomskiego. i 
Rękopisy nadesłune bez zastrzeżenia ni 


e heda zwraeana. 


wiadomości o wprowadzenia tych listów mn giełdę 
berlińską, Obrotów dokoneuno spuro, przyczem 
kars podniósł się z 98,30 do 99.60, skntziem za- 
kupów na rachunek berliński, Później nastąpiła 
słaba rceakcya, lecz niżej 9.30 nie płacona, Nie- 
wielkie sumv pierwszych czterech sergj były w o- 
biegu po 10060—1050. Obiigi kanalizacyjne po- 
szakiwano po 95.75 za duże i po 95 za mała sztu- 
ki. Z Irstów m. Warszawy seryi pierwszej nie mo- 
žna dostać niżej 99, za drugą płacono chętnie po 
97.60, średnie obroty wykonywano seryą trzecią po 
97,25 i czwartą pu 97. Za listy m. Kaliszu i Ln- 
blina żądano 100. W dziele papierów  państwo- 
wych panowała cisza. Małą sumę listów iikwida- 
cyjnych w drobnych sztakach sprzedano po 92, za 
duże żądano 10% drożej. Pożyczki wschodnie emi- 
ayi trzeciej nabywano czasem niżej niżej pari, in- 
nych emisyj i pużyczek premiowreh nio nahywano 
wcale. 4 ukcyj popyt minty bydgoskie male po 
46 i duże po S$, kolejowa łódzkie notowano po 165 
w płaceniu, Stalowe oddawano po 950, płacono 
tylko B15. Za warszawskie rolnicze żądnno 26. 
iZ bankowych azakano dyskontowych po 310, han- 
| dowe notowano po 540 w płacenia. Z monet, po- 
| szukiwana marek; kupony celna około 4079. 

Giełda pełersburska, Sprawozdanie tygodniowa 
jfdo dniu. 31 lipen). Podoras gdy zagranicą panu- 
je na giełdach cisza i bezbarwność, tutaj i w Mo- 
skwie rozwinął się dosyć wielki ruch giełdowy, v- 
| bejmująe zrazy ukcye dróg żelaznych a w tygodniu 

ubiegłym także skcye banków- Operacye spekula- 
cyjne akcynmi dróg żelaznych dojrzały jaź do te- 
go stopniu, że w ciągu ostatnich pięciu zaczęły po- 
Jawiać się, szczególniej z Moskwy, realizacye do- 
Być liczne i wielkie, powodujące zniżkę cen Ak- 
jcye rybińskie doszedłkzy w przeszły wtorek do 
1003/, rs., ofiarowane były we czwartek w ogro- 
mnych ilościach i z trudnością znajdowały nabyw- 
ców po 9614, Y7, 971/, i 98 rs. Raptowae waha- 
uia kursów, dochodzące do 2, nawet do 2! rubla 
na akeyi w ciąga połtorej godziny, zatrwożyły spe- 
kulantów miejscowych, pobudzając ich do jaknaj- 
spieszniejszych realizacyj. . Akcys carycyůskie, na- 
bywane w przeszły poniedziałek po 141 rs., noto- 
waue były przy końcu giełdy wczorajszej po 139, 
rs, Kurs akcyj południowo-zachodnich obniżył się 
o 2 ruble. Wreszcie obroty akcyami dróg żela- 
znych zaczynają ustawać, natomiast wielkie wy- 
miary przybierają obroty akcyami banków ziem- 
skieh. Przez cała sześć tygodui akcye banków 
ziemskich ofiarowane nagląco, nie znajdowały na- 
byweców, We ezwartek 22 lipea obudził się popyt 
prawidłowy, wzrastający z każdym dniem, Wezo- 
raj nabywano charkowskie po 310 ra. (15 rs. dro- 
żej), petersbursko-tulskie po 510 rs. (6 rs. drożej), 
poltawskie po 375 rs., miżegrodzko.samarskio po 
415 rs. (10 re. drożej), bedarabsko-fauryckie po 402 
rs. (7 rs. drożej). Z akcyj banków handlowych 
popyt miały: prywatne handlowe po 310—818 rs., 
dyskontowe po 762—705 ra., rosyjskie dla handlu 
zagranicznego po 3281), rs. 1 wołzko-kamskie po 
534—552 rs. Ud poniedziałku wystąpił popyt na 
akcye towarzystw ubezpieczeń od ognia. Większa 
Część Sezonu pożarowegG upłynęła pomyślnie dla 


scu, teraz właśnie miala sposobność okaza- 
A jednak, gdy 
myślała o. tem nowem życiu, dreszcz ją 
przechodził i smutek głęboki ogarniał jej 
iserce. Zdawało się, że jej coś kona w du- 
szy, Chwilami, po długiem rozumowaniu, 
wydawało się jej łatwem przyzwyczajenie 
do nowego życia, potem wzdrygała się ca- 
ła i widziała przed sobą całe swoja Życie 
zajęte spełnieniem ciężkiego obowiązku, 

Rafael napisał do niej wkrótce list ser- 
deczny wprawdzie, ale zupełnie podobny 
do poprzednich. To uspokoiło Elizę i za- 
częła spodziewać się, że żądna zmiana nie 
zajdzie w jej życiu. Tiecz w miesiąc po 
wyjeździe d'Astorre'a odebrała od niego 
list następującej treści: 

— Droga Elizo! nudzę się śmiertelnie, 
daremnie starałbym to ukryć przed tobą. 
Sądziłem, że zaszła we mnie zmiana jest 
przelotną, ało zmiana ta trwa ciągle i zda- 
je się, że trwać będzie wiecznie. Muszę 
dać nowy kierunek mojemu istnieniu — 
nie potrzebuję powtarzać tu tego, co pani 
sama odgadias. Jako kobieta i to kobie- 
ta inteligentna, zrozumiałaś mnie zapewne 
lepiej, niż ja samego siebie rozumiem. 
Przyznaję to, są chwile, w których już nie 
rozumiem się, Nie mogę, nie, zupełnie nie 
mogę przesyłać ci w listach banalnych fra- 
zesów. Muszę być szczerym i zdecydować 
się na cokolwiekbądź; sie decyzya moja za- 
leży od ciebie pani, Czy nie najlepiej bę- 
dzie dla mnie, pojechać do Waszyngtonn? 
Jeżeli takie twoje zdanie, wypowiedz jo 
prędko, Śpieszno mi się dowiedzieć o moim 
losie. Jeżeli zaś, rozkażesz mi powrócić 
— przylecę. Lecz pani to rozumiesz, po- 
wrócę, aby się nigdy z tobą nio rozłączać. 
Doprawdy, położenie nie baz oryginalno- 
ści! 


(D. c. n.h 
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towarzystw ubezpieczeń, Pożarów. w ogóle było 
mało, a wielkich nie było wcale. Zaczęto . naby- 
wać tanie- akeye: drugiego towarzystwa po'260'i 
255 rs., towarzystwa rosyjskiego po 120, 124 i 126 
rs., towarzystwa „„Rosya* po 331—333 rs. i towa- 
rzystwa „Jakór* po 286 i 288 rs. W- dziale pa- 
pierów państwowych i hypotecznych ruch jest zaw- 
sze jeszcze bardzo mały. Niewielkie ożywienie 
wzbudzały tylko 6 próc. listy zastawne akcyjnych 
banków 'ziemskichnabywane po 101, 1015, 101%, i 
1013/, rs, (oharkowskie). | i Ba 

Z londyńskiego rynku pieniężnego donosi „HBco- 
nomist* pod dniem 31 lipea: „Rynek pieniężny 
trwa w bezczynności i w wydarzenia jest: ubo- 
gi. :: W- dziale. dyskontowym było bardzo cicho, 
dyskonto od trzechmiesięcznych weksli bankier- 
"skich notowano jak, dawniej po 11ją' 0. Notowa- 
nia na dłuższe terminy podniosły się nieco, wobec 
rezultatu 'Tepartycyć weksli skarbowych. Więcej 
ożywienia było w.dziale pożyczkowym, z powodu 
regulacyi  kohcomiesięcznej. Zwykły procent od 
„pożyczek do-przyszłej regulacji wynosi 13/4—21/,0/. 
We wtorek, podrożał pieniądz. dzienny z 3, —11/a"/o 
„ponieważ regulacya obudziła źwawszy popyt. Obe- 
cnie, usposobienie jest słabsze. . Widoki rynku nie: 
zmieniły się w niczem, "Tylko ubieganie. się za 
wekslami do dyskontowania utrzymuje, stopę pro- 
"deńtową na niskim poziomie obecnym; być jedrak 
"bardzo może, że zmiana nastąpi prędzej niż jr 
piszćża targ; który, jak zwykle, tylko najbliższe 
otoczenia ma na oku. Najbliższy. wykaz bankowy, 
ig natury rzeczy,. zdradzić. musi poruszenie niepo- 


stawili bracia Kaczyńscy róże: Maréckali 
Niel, Madame Bérard, Belle Tygnnaise, Gloi- 
rede Dijon i M-lle Francisca Krüger. Pan 
Kronenberg zaś Maréchal Niel, Bouquet dor, 
Perle des Jardins, Belle byonnaise i Reve 
dor. "Inną kombinacyę tych odmian wy- 
stawili pp. Smilski i Kamiński, Pierwszym 
dwóm kolekcyom. przyznano medale srebr- 
ne, trzeciej bronzowy. Przy. dziale róż za- 
notować należy. podziękowanie zarządu u- 


DZIENNIK ŁÓDZKI. 


warzystwo akcyjne zakładów bawełnianych 
Karola Scheiblera. `` ; 
Dowiadujemy się o tem z odezwy rów- 
nież. w gazecie „Lodzer Zeitung” pomiesz- 
czonej, a podpisanej już tym razem przez 
p. Karola Scheiblera jako komendanta stra- 
ży ogniowej pfaffendorfskiej (jestio właśnie 
straż ogniowa. utrzymywana przez towarzy- 
stwo akcyjne zakładów bawełnianych Ka- 
rola Scheiblera). Skoro tym sposobeia wy- 
jaśniło się pochodzenie owej pierwszej ode- 


by- 
ło uzasadnionem. "Z. drugiej strony a 
w całej tej sprawie „Dziennik“ jest w porząd- 
u, gdyż opierał się na liście mającym w 
danym wypadku charakter niejako urzędo- 
wy, sposób zaś podpisania pomienionej ode- 
zwy nie pozwalał żadną miarą domyśląć 


straży. ogniowej towarzystwa  scheiblerow- 
skiego.  Winną jest „temu redąkcya „Lo- 
dzer Zeitung,” niewątpliwie bowiem. ode- 
zwa pochodząca od: p.ęKarola Scheiblera 
była przez niego podpisaną . nazwiskiem. 
Bez nazwiska, samą tylko godnością pod- 
pisywane być mogą jedynie odezwy urzędo: 
we, a ponieważ jedyną strażą, w łodzi, no- 
szącą charakter: urzędowy, jest straż ognio- 
wa miejska, przeto każdy, „kto się.liczy ż 
przepisami obowiązującemi `w kraju tutej- 
szym, nie mógł przypuszczać nic innego 
jak tylko, że odezwa pochodzi od zarządu 
straży miejskiej; skoro. zaś przekonano. się, 


toli 


się, ażeby odezwa ta pochodzić mogła, od; 
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tung“ jest dla kraju szkodliwą i dlatego 
jedyna rada zasadnicza, jaką „moglibyśmy 
udzielić p. wydawcy „Lodzer Zeitung,“ pole- 
gać może na tem, ażeby zaprzestał wyda- 
wania pisma, które samem swem istnieniem 
przyczynią się do podniesienia tego i tak 
już wielkiego wyodrębnienia, w jakiem po- 
zostaje Łódź, względem reszty kraju i do 
nadania tej osadzie w środku. sławiańskie. 
go kraju położonej, charakteru germańskie. 
go. Tuódź osiągnęłaby nieobliczone korzy. 
ści, gdyby ustała w niej nareszcie wielko. 
teutońska propaganda współpracowników 
„Lodzer Zeitung,” którzy nie mogąc nas tu 
jeszcze tępić ogniem i mieczem jak nie- 


|gdyś ich przodkowie — krzyżacy, usiłują 
to robić intrygą i bezgranicznem zuchwal. 
stwem. Mamy jednak nadzieję, że te wy. 
silki krzyżackie „Liodzėr Zeitung“ sparaliżo- 
wania jedynego głosu polskiego, który prze. 
mawiać się ośmiela w imię interesów. kra- 
ju a nie pokojowych zaborców, dążących 
stopniowo do usunięcia nas ze wszystkich 
dziedzin pracy — okażą się bezskuteczne. 

; (--) Zapowiedź: * Przekład powieści fran- 
cnskiej Charles'a: Mayet'a, pod tytułem: 
Le dernier caprice (Ostatni kaprys), : naby- 
liśmy dla „Dziennika Łódzkiego,” 0 czem 
uprzedzamy tych, których ta obchodzić 
może, IA N > R E 
: ° (=) Komisya przemysłowa rozesłała prze- 
mysłowcom łódzkim nowy kwestyonaryusz, 
który tu przytaczamy w całości. 

„716. Ilu znajduje się obecnie w fabryce 
robotników i oficyalistów, tak krajowców, 


| 


„30 Tipos. 


PEŁNE 


go względu. znajdujących się w jego powtór- |stytucyj, mających na celu polepszenie by. 
j odezwie niezrozumiałych zresztą na-itu robotników? Jaki procent, płacy. robo: 


Kijowa i Charkowa.: :. 


. - Kolej terespolska w r. z 


Smale dodod 


| (—) Z powodu imienin Najjaśniejszej Pani 
Cesarzowej Rosyjskiej, odbyło się «we wtorek. 
przed południem. nabożeństwo we wszyst- 
(kich świątyniach: łódzkich. Miasto. : przy- 
|strojone było flagami; wieczorem illumino- 


„wyższe, Płacono. za.1,000 kgr.: pszenicy tranz.120—1: 


0 


Mpo Sana UA energicznie wziąć się do' uporząd- 
PRYY: 3 T. HANDFY: cowania tej kwestyi, zaznaczył. jednocze- 


Lista -nagród* z wystawy 'ogródniczej war- 
szawskiej. ' (Dokończenie). 0000006 


kże 


cy medale bronzowe. Konkurs 39 wyma- 
gał..pięciu odmian róż herbatnich. Tu wy- 


| 


|szym. Potrzeby lit 


oim | przez to samo, że 
(«przeszkadza nowym 


ródakcyi 
czy pan r 
ice ż nami po-` 
„Jego oddział 
-'przeż “Berli 


nasze 
nej 


łódzkich, którzy je mj 
nadto: mnóstwo pi 
Niemczech wychod 
ku „Lodzer Žeitu 
Jnformacyjna zaś 


szego, - bo potrzebą 


zera robotników, to do. 


ką wybudował w latach 
Wiliam Gartwright Hol- 
rzeszła ona na własność 
nego, . złożonego przewa- 
. Zawiązanie tego towa 
Silna, przeszkody, gdyż 
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wówczas nie istniały u nas jeszcze żadne 


towarzystwa akcyjne prócz kolejowych, ka- 


pitaliści zaś trzymali się od tego rodzaju 
interesów zdaleka, W Łodzi firma Schei- 
hler odmówiła swego udziału, mając wów- 
czas co innego. do czynienia. W Warsza- 
wie Leopold Kronenberg nie mógł bezpo- 
średnio poświęcić się tej sprawie, chociaż 
tylko dzięki jego wpływowi i pomocy ma- 
teryalnej, towarzystwo mogło się utworzyć. 
Ponieważ ustawa towarzystwa zatwierdzo- 
ną zostałą przez senat hamburski, przeto 
dwóch członków. rady musi mieć obowiąz- 
kowo miejsce zamieszkania w Niemczech. 
Jednym z tych członków był zmarły nie- 
dawno B. W. Thurston, dyrektor gazowni 
hamburskiej, jeden z najznakomitszych spe- 
cyalistów . w dziedzinie techniki gazowej, 
Obecnie reprezentuje akcyobaryuszów nie- 
mieckicli p. Edward Arnhold, naczelnik 
firmy C. W. Wollheim w Berlinie, posia- 
dającej wielkie: kopalnie węgla na Górnym 
Szląsku. * * E Sie; 

"W mysl umowy z miastem zawartej, ca- 
ły zakład przechodzi w 1909 r. na rzecz 
miasta bez żadnej z jego strony zapłaty. 
Kapitał akcyjay, wynoszący pierwotnie 
300,000 rs. podniesiono do 450,000 rs., nie- 
zależnie od. umarzalnego długu obligacyjne- 
go. Przeglądając rezultaty: finansowe to- 
warzystwa za ubiegłe lat 16, znajdujemy, 
że w pierwszym roku akcyonaryusze nie 
otrzymali wcale dywidendy, w następnych 
siedmiu latach zysk porusza się między 
2,6 a 5,4/, dopiero polem cyfra ta sto- 
pniowo się powiększa, normując się stałe 
za ostatnie 4 lata na 120/,. Cyfra ta prze- 
cież nie stanowi tylko procentu, ale służyć 
także winna na amortyzacyę kapitału, ak- 
cye bowiem z chwilą, przejścia zakładu na 
"własność miasta, będą, bez wartości. 

AZ początku, jak widzimy, interesy towa- 
rzystwa szły wcale nieszczególnie, z oży- 
wieniem się jednak ruchu przemysłowego 
w Łodzi, konsumcya gazu powiększyła się, 
lecz wtedy dwie wielkie fabryki wybudo- 
wały własne gazownie, co nie mogło pozo- 
stać beż wpływu na interesy towarzystwa. 
Ponieważ jednak zwiększyła się liczba dro- 
bniejszych konsumentów i ponieważ zaczęto 
robić różne oszczędności, wynagrodziło więc 
sobie towarzystwo tę stratę. 

Ogólna konsumcya gazu wynosi w Łodzi 
rocznie 70,122,700 stóp kubicznych, węgli 
w tym celu spotrzebowano około 68,000 
korcy sprowadzonych ze Szląska. Obok 
gazu, zakład łódzki wyprodukował koksu 
za 39,250 rs., smoły za 10,200 rs. i soli 
amoniakowej za 1,750 rs. Sprawozdanie 
zażnacza jednak, że zbyt smoły nawet po 
zniżonej cenie jest utrudniony; to samo do- 
tyczy soli amoniakowej, której ceny nie 
pokrywają kosztów, skutkiem czego zanie- 
chano produkcyi tego wytworu a zajęto się 
wyrabianiem salmiaku, bardziej się opła- 
cającego. 

Podług bilansu, zakład wraz z budowla- 
mi i aparatami kosztuje po dziś dzień 693 
tysiące rs., na poczet których zarezerwowa- 
no przeszłb 192,000 rs. Pod względem fi- 
nansowym towarzystwo przedstawia się ko- 
rzystnie; długów żadnych nie ma, natomiast 
rozporządza około 50,000 rs, aktywami, 
dającemi się prawie w każdej chwili reali- 
zować. Zarząd spoczywa w rękąch p. Lu- 
dwika Starkmana, prezesem zaś rady nad- 
zorczej jest p. Stanisław Ludwik Kronen- 
perg. E : 
- (—) Targi łódzkie. We wtorek na sta- 
cyi towarowej nabyli mączarze miejscowi 
676 korcy pszenicy w cenie rs. 6 kop. 15 
do rs. 6 kop. 67'/,, pszenica ta pochodziła 
z Ostrowca, z Kutna, z Rogowa i z Łowi- 
cza, prócz tego p. Neuman nabył 34 kor- 
ce pszenicy z Piotrkowa po rs. 5 kop. 77/3; 
owsa handlarze kupili cztery wagony t. j. 
700 korcy z Ostrowca i stacyi Praga po 
rs. 3 kop. 30. Na Starym Rynku sprzeda- 
no pszenicy starej około 600 korcy po ru- 
bli 6 kop. 30 do rs. 6 kop. 65, nowej 50 
korcy po rs. 6 kop. 50, żyta nowego o- 
koło 500 korcy po rs. 4 kop. 20 do 
rs, 4 kop. 35; wogóle popyt na pszenicę 
był słaby, na owies i na żyto dobry, po- 
szukiwano też bardzo słomy. P. Grünberg 
sprzedał wagon otrąb £pszennych do Toru- 
nia (250 centnarów), wziąwszy za centnar 
rs. 1 kop. 18 franco wagon Łódź. 

(—) „Infilator,” przyrząd wynaleziony przez 
p. Grubińskiego do nawlekania zerwanye 
nitek w fabrykach tkackich, został już spo- 
sobem próby wprowadzony w niektórych fa- 
brykach tutejszych. Kilkaset sztuk owych 
przyrządów zakupiono do fabryk scheible- 
rowskich, pp. Poznańskiego i Greyera i rożda- 
no robotnikom do codziennego użytku. Wia- 
domość powyższą znajdujemy w pismach wat- 
szawskich. O rezultacie prób dokonanych, 
postaramy się zawiadomić czytelników w je- 
dnym z najbliższych numerów. AE 

—) Ospa. Lekarz powiatowy, doktór Ju- 
liusz Wieliczko, który pełni zastępczo. obo- 
wiązki lekarza miejskiego, podaje do wia- 
domości, co następuje: = | ich 

„Z powodu pojawienia się w ostatnie 
dniach lipca r. b. ospy epidemicznej, wzywa 
się mieszkańców miasta Łodzi, aby się chę- 
ęnie poddawali szczepieniu ospy ochronnej 


i nie zaniedbywali środków zaradczych hy-| 


gienicznych, aby choć w części zapobiedz 


dalszemu szerzeniu się choroby, z którą | 
władza policyjno-lekarska najenergiezniej- 


szemi środkami walczyć będzie.* 

(—) Z Pabianic donoszą nam, iż tam 
utworzono drugi oddział straży ogniowej, 
liczący kilkudziesięciu członków, 

(—) Ciekawą sprawę oddała policya tu- 
tejsza na drogę sądową. Szczegóły, jakie 
zebraliśmy w tej sprawie są następujące. 
Włóczącą się od dłuższego czasu po uli- 
cach piętnastoletnią dziewczynę, Antoninę 
Hering, cierpiącą na epilepsyę i spotykaną 
zazwyczaj w stanie pijanym, znaleziono w 
poniedziałek, dnia 2 sierpnia, martwą, w 
komórce, należącej do mieszkania jej ro- 
dziców. Dziewczyna ta była naturalną cór- 
ką Augusty, z domu Hering, a obecnie 
zamężnej Meyer, która wraz z mężem mie- 
szka w domu Czerwińskiego przy ulicy 
Konstantynowskiej. Sąsiedzi Meyerów u- 
trzymują, że o ile on sam, będąc człowie- 
kiem rozsądnym i prawym, starał się zaw- 
sze nakłaniać żonę do spełniania macierzyń- 
skich obowiązków względem córki, o tyleż 
Augusta M. odznaczała SIĘ zawsze Wro- 
giem usposobieniem względem dziecka, nad 
którem wówczas tyłko nie znęcała się, gdy 
sam Meyer był obecnym. Dziewczyna u- 
ciekała z domu, włóczyła się po mieście i 
często przyprowadzano ją  pokaleczoną, w 
stanie pijanym; skąd brała pieniądze na 
wódkę niewiadomo. Ostatnim razem zna- 
lazł nieszczęśliwą dziewczynę ojciec Augu- 
sty M. Hering w stanie bezprzytomnym ną 
ulicy, odprowadził ją do matki, prosząc, a- 
by lepiej czuwała nad własnem dzieckiem. 
We czwartek dnia 29 lipca zamknęła mat- 
ka to dziewczę w komórce, podobno bez 
ubrania, dając jej trochę słomy za posła- 
nie. Sąsiedzi utrzymują, że zamkniętej nie 
dawano pożywienia, a jeden z lokatorów te- 
go samego domu, słysząc jęk dziecka, za- 
groził był Auguście M., iż zawiadomi po- 
licyę o całym wypadku. | 
Groźba niewiele pomogła, gdyż w kilka 
dni później, t. j. dnia 2 sierpnia, znalezio- 
no dziecko martwem w zaimprowizowanem 
więzieniu. Na podstawie zeznań powyż- 
szych, komisarz policyjny pierwszego rewi- 
ru aresztował Augustę M, a ciało zmarłej 
poddane zostało sekcyi lekąrsko-sądowej, 
Tutejsze gazety niemieckie informują 
swych czytelników, że aresztowana matka 
obchodziła się z córką swoją jaknajczulej, 
a wszystko co zeznali bliżsi i dalsi sąsie- 
dzi, jest tylko czczą plotką. Śledztwo są- 
owe wyjaśni niezawodnie smutną tę spra- 
wę. Tymczasowo nadmieniamy, że sekcya 
dokonana nie wykazała Śmierci głodowej, 
natomiast sprawdziła, iż dziewczę od dłuż- 
szego czasu zarażone było chorobą wenery- 
czną. Jakby nie było, to szczegóły powyż- 
sze smutne rzucają światło na pieczołowi- 
tość matki około własnego dziecka. 

(—) Cyrk Sałamońskiego daje dziś dwa 
przedstuwienia, jedno popołudniowe a dru- 
gie wieczorowe. To. drugie przeznaczone 
jest na dochód szpitala Aleksandrowskiego 
w Łodzi. Grang będzie pantomina p. t. 
„Kopciuszek.“ Jutro cyrk opuszcza Łódź. 
Szczęśliwej drogi! 

(—) Z teatru. Słota i chłód prawie je- 
sienny sprawiły, iż na ostatnich dwóch wy- 
stępach gościnnych pami Fillebornowej w 
teatrze letuim, widzieliśmy znacznie mniej 
publiczności, aniżeli na dwóch pierwszych 
Zawsze jednak loże i krzesła pierwszorzę 
dne były zajęte, coprawda, przeważnie przez 
płeć męską, mniej wrażliwą na zmi 
mosferyczne. W poniedziałek dano od kil- 
ku lat niegraną „Pericholę« Offenbacha, w 


wych. We wtorek powtórzono „Kreolkę” 
tegoż kompozytora. Artystka warszawska 
grała w obu operetkach role tytułowe z 
właściwym wdziękiem i swobodą, witana i 
żegnana przez publiczność rzęsistemi okla- 
skami. Była ona duszą obu przedstawień, 
gdyż co się tyczy reszty otoczenia, takowe, 
z małemi wyjątkami, spisywało się niedba. 
le. Być może, iż przyczyną tego niedbal- 
stwa było zmęczenie personelu, zajętego 
przez cztery dni z rzędu operetkami. W je- 
dnakich także warunkach grała i pani Fil- 
lebornowa, a wywiązała się z zadania jak 
przystało na artystkę sumienną; dotrzymy- 
wali jej placu panna Sznebelin, pp. Jar- 
szewski i Idziakowski. Artystce warszaw= 
skiej życzymy dalszych sukcesów na scenie 
stolecznej oraz znośniejszej pozycyi mate- 
ryalnej. ` 

(—) Z nową sztuką oryginalną występuje 
dziś towarzystwo p. Grabińskiego. Grang 
będzie najnowsza komedya Adolfa A braha- 
mowicza, p. ti „Adwokat bez klientów.” 
Wedle krytyki warszawskiej, utwór ten, 
jak wszystkie zresztą komedye pomienione- 
go autora, odznacza się głównie humorem 
1 sceneryj nader ożywioną. Dzisiejsze 
przedstawienie jest zarazem benefisem zdol- 
nego i pracowitego artysty pana Jarszew- 
skiego. | 


any ab-; 


tej formie, jak ją wprowadził na scenę: 
warszawską p. Chodźko, t. j. znacznie skró- ; 
cong, skntkiem czego odpadło kilka bar- 
dzo ładuych numerów solowych i zbioro-: 


KRONIKA 
KRAJOWA 1 ZAGRANICZNA. 


<— Zarząd loteryi klasycznej wydał rozpo- 
rządzenie, wzbraniające kolektorom prowin- 
cyonalnym odstępować losy kolektorom war- 
szawskim. 

— Zarząd funduszów kwaterunkowych Kró- 
ilestwa Polskiego z początkiem roku przy- 
|szłego przechodzi z zawiadywania ministe- 
ryum spraw wewnętrznych w zawiadywanie 
ministeryum skarbu. 

— Jan Lam, znany dziennikarz i powie- 
ściopisarz, zmarł we Lwowie dnia 3 sierp- 
nia. 

— Pe amerykańsku. Prezydent Stanów 
Zjednoczonych Cleveland posłał w ostatnich 
dniach czerwca po ložę do cyrku w Wa- 
szyngtonie. Dyrektor cyrku pobiegł na- 
tychmiast do drukarni i wkrótce na wszyst- 
kich nlicach można było czytać olbrzymie 
ogłoszeniu: „Prezydent wraz ze swoją mło- 
dą i piękną żoną ukaże się dziś w cyrku.” 
Oczywiście cyrk był natłoczony, lecz pań- 
stwo loveland, nie życząc sobie odgrywać 
roli numeru programowego, nie pojawili 
się wcale. Po przedstawieniu publiczność 
tłumnie obległa kase, żądając zwrotu poło- 
wy ceny biletu, ponieważ „program nie był 
wykonany całkowicie.” 


TELEGRAMY. 


_ Wiedeń, 3 sierpnia. „Polit. Corr.” twierdzi 
wbrew przeciwnym pogłoskom innych dzien- 
ników, że próby z wprowadzouemi w Ser- 
bii działami systemu Banga, {powiodły się 
| pomyślnie. | 


| Heidelberg, 3 sierpnia. Pięćsetletnia ro- 
,eznica istnienia tutejszego uniwersytetu 
| obehodzoną dziś była bardzo uroczyście, 
| Paryż, 2 sierpnia. Do rad generalnych 
[dotąd wybrano 722 republikanów i 360 
| konserwatystów. | 
i. Wiedeń, 3 sierpnia. Hrabia. Kalnoky 
; towarzyszyć będzie cesarzowi do Ga- 
' steinu. 
| Władywostok, 2 sierpnia. W porcie Yo- 
(kohama ukazała, się cholera. W. Nanga- 
isaki było 21 wypadków cholery. 
„Konstantynopol, 2 sierpnia. Delegaci tu- 
|reccy komisyi dla przejrzenia statutu orga- 
, nieznego Rumelii wschodniej, Madźid ;pa- 
sza i Abros effendi wyjechali wczoraj do 
| Sofii. - 
Londyn, 2 sierpnia. W Belgii były zno- 
wu poważne starcia między mieszkańcami 
i róźnych wyznań. Policya użyła broni. Kil- 
ku ludzi rannych, jeden zabity. 


OSTATNIE WIADOMOŚCI HANDLOWE, 


Berlin, 3 sierpnia. Pod wrażeniem do- 
niesień o ospałem usposobieniu rynków za- 
granicznych, giełda tutejsza rozpoczęła dzień 
dzisiejszy bez życia, kursami niezmienione- 
mi lub niższemi nieco. W dalszym ciągu 
usposobienie poprawiło się nieco skutkiem 
|pokryć. Giełda zbożowa była dosyć oży- 
|wioną, przyczem notowania nie utrzymały 
|się bez zmiany. 

Pełersburg, 2 sierpnia. Wokale na Londyn 23''/,,, 
na, tlamburg 1981/,, na Arnsterdam 1173/,, ua Paryż 
246'4, a imperyały 8.43, rosyjska premiowa pożyczka 
l-ej omisyi 237, takaź II om. 227'/,, rosyjska po- 
.życzka z roku 1873 1571, [l pożyczka wschodnia 
'995/5, HI poż. wschodnia 997/,; 60% renta złota 
1B84'Ą, 60/, listy zast. ziemsk. 160, akcyo roeyjsk, 
wie. D. ŹŻ. 260, kolei kursko-kijowskiej 3611, 
petersburski bank dyskontowy 762, warszawsiu 
bank dyskoutowy 310, rosyjski bank dla haadlu 
: zagr. 327, dyskonto prywatne 4!ją Ofa. 
| Berlin, 3 sierpnia, Bilety tanku rosyjskiego 
: 197.85; E"/, listy zastawne 62.20, 40h listy likwida- 
: oyjne 57.25, 56%, pożyczka wsehodma II om 61.25, 
Al amisyi 61,00, 49jy pożycza z IRBU r. 87,20, 60, 
| listy zastawne rosyjskie 98.50, knpony cein» 324.75, 
i boją pożyczka pramiowa z IUGirokn 146.50, takaź z 
11866 r. 140.00; nkcye banku haudiowego 83.00, dy- 
'skontowego 75.00, dr. żol. warst. wied. 286,50. ak 
, Cya kredytowa nustrynckie —,—, najnoweva pożyczka 
| rosyjskn 99.60, 607, rentu rokpjeka 113.26, dyskonto 

HU, prywatne 15), 0/4. 
i Londyn, 3 sierpnia w południe. Konsola TOL7g, 
; pruskie 4%, konsole 104, turoc, konw. 142g, rosyj- 
gka poż. « J873 r. 98ih; 49, runta złota wer. 


| 


t 


185, egipaln 72ih, banku ottomańskiego 10Y5, 
„lombardy 97), skeyo kanału auozkiggo 783, 
i ciężko. 

| Warszawa, 2 sierpnia. Targnn placu Witkowskia» 
; go. Pszenica sm, i ord. —=—— „pstra i dobra —— 
--, biała 635 —640, wybórowa 660—709; żyto 
wyborowa 455--450, średnia ———, wadli- 


we --——; jgozmieb 2i 4-orzęd. 875—485, owies 300 
| --350, gryka —— - —, rzopik letni—— zimowy ——- 
—, rzepakraps zim, ————, groch polny ————, 
GUT, — mmm (RBDJA mom ZA korzec; kasza ja- 
giana ———— jęczmienna ——, grycz. gruba —; 
— — za pud, Dowieziono pszenicy 400 korcy, 
żyta 1,500, jęczmienia —, owsa 200, grochu polnego 
korcy, 
Warszawa, 2 sierpnia. Okowita 789, z akcyzą pok. 
2f- Stosunek garnca do wiadra 100—307*4. Hurt. 
akłnd za wiadro kop. 8038—8148, za guru. 263 
265. Szynki za wiadro kop. 8269—827/, za garniec 
kopiejek: 257—269 (z dod. na wysohn. 29/5). 
Petersburg, 2 sierpnia.40j w. m. 42.50,na sier. 42.00. 
Pszenica w m, 11.30. Żyto w m. 6.60, Owies w m, 
4.80. Konopio w m. 45.00. Siemie lnianna w .. 16.40, 
ciepło. A 


3 


Berjin, 3 słerpnia. Targ : zenica 
ospale, w miejscu 144 —170 r DA 
sier. wrz. —, na wrz. paź. 154, na paź.list. 155, 
ua list. gr. 166, na kw. mj. 15914. Żyto słabo, 
w m, J24-136, na aior, —, na sier, wrz, na wrz. 
paź. 137, na paź. list. 127'/,, na list. gr. 127% , na 
gr. Bt.—, nast. IŁ, na lt. mr. —, na kw. mj. 13115, 
dęrzmień w m. 119—180 Uwiew ospale, w m, 113 
—160 na sier. 11914, na sier. WTZ. —, UA wrz. 
paź. 114, nA paź. list. 113%, na list. gr. 113, na gr. 
sto, na kw. maj —, Hroen warzełny 105-200, pa- 
«eway 186-145, Ojoj iniany w m.—, rzepakowy w 
m. b. becz. 41.7. Ukowiła w m. bes bacz. 27.7, 
Szczecin 3 sierpnia. Pazeutea mocno, w m. 
146—150, na sier. wr. 159.00, na paź. list. 159,00, 
Żyto „mocno, w m. 120—125, un sier. wrz. 125.59, na 
paź. “iist. 126.00, Ois rzepakowy bez ruchu, na sier. 
41,70, na wrz.paź. 42.00. Spirytus mocniej, w m. 
37.70 na sier.wrz. 37.20, na wrz, paź. 37.80, na paź. 
list. 39,40. (lej skainy ochony w m. 10.75. 
Królewiec, 3 sierpnia. Targ zbożowy. Pazenica 
bez zmiany. Żyto mocno, w miejscu (120 £ 2000 
funt. el.) 117.50. Jęczmień cicho. Owies spokojnie, 
w miejscu 2000 f, ceł, 1386.00. Groch biały (2000 i cl), 
140.00. Spirytus 100 litr. 100% w m. 3950, na 
sier. 39.25, na wrz, paź. 39.25; deszcz. 
Londyn, 31 lipca. Cukier Havana Nr. 12 nomi- 
nalnie 13, cukier burakowy 117/,; spokojnie. 
„Łondyn 2 sierpnia. Targ zbożowy, W tygodniu od 
dnia 24 do 30 lipca | dowicziona: pszenicy 
angielskiej 2,525, obcej 65,664, jęczmienia angiol- 
skiego 234, obcego 28,053, jęczmienia słodowego 
angielskiego 19,785, owsa angielskiego 4,604, ob- 
cego 58,877 kwr. Mąki angielskiej 15,972, obcej 
49,083 worków i 3 beczki, 
Londyn, 31 lipca. Na wybrzeżu ofiarowano dziś 
7 ładunków pazenicy; powietrze przykre. 
Glazgów, 3 siorpnia. Snrowieo. Mixed nambers 
warrants 398z. 11, p. 
Glazgów 31 lipca. 


zbożowy. 
na sier 


Glaz , Surowea na skłaach znaj- 
duje się obecnie 796,217 t, wobec 610,790 t. w ro- 
ku przeszłym. Pieców wielkich czynnych jest 85, 
przed rotviein było 91. 

New-fo.:, 2 sierpnia. Bawełna 9%, w N. Or- 
eana hie Ulej skalny radnowany 70%% Abe! Teet 
67), w Filadelii 674. Surowy olej skalny 6. Gerty- 
tiknty pipo line 655% c. Mąka 8B d. — c. Czer- 
wona pszenica bzimą w miejsca 85 6., na sier. 
nomin., na wrz. 865, c, na paź. 867), c. Kakury- 
dza (nowa) 50. . Cukier (fair refining Muscovad 38) 
dits Kawa (fair Ria) 91. Łój (Wilcox) 7.20. 
sSłomua 7:4. Fracht zbożowy Lt. 

Jawne zapasy pszenicy 34,657,000 ;buszli, ku- 
kurydzy 9,241,000  buszli. 
OR O A O) 


am ZA e O, TĄ PA o r aeni nanao pasun 


TELEGRAHE GILEEDOW EE. 


a 


« 
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Z dnia 2, Z dnia 4 


Gielda Warszawska, 
Żądano z końcem giełdy. 
Za wakile królkotorminowe 


na Berlin ra 100 rar. . «4 BO.G7!IA| 50.70 
a Londyn su E -f 10.271! 10.27 
i Paryż „n 100 fr. . . „| 11— 41.— 
wn Wiadeń „100 M. 2.. -| 8185 81 90 
Za papiery pañslwawe: 

Listy Likwid. Kr, Pol. duże . .! 9270 92.70 
Ros. Poż. Wschodnia r 100— |1 0.— 
Listy Zas. Ziem. z 69 r. Ser E 100.80 | 100.75 
ao», _ n»n _ 5em, II dolV 190.80 | 100.75 
Listy Zazt. M. Warnz. Jer I B9, — 99.50 
+» n » » H "| 98.25 98.50 
n n » n IH "| 97.75 97.80 
» " jn W  .| 97.60 97.50 
Listy Zaat. M. bodzi Ber. t | 96— | 9580 
LU n n ” L -| 9425 94.38 

» on " » H 34. — 94. — 

Giełda Barlińska, Z dnia 3 

Bauknoty rosyjskie zaraz . -1197.85 | 193.— 
3 i na doat. .| 193. - {195.— 
Weksle na Warszawę kr. . .]197.70 197.95 
M Petersburg kr. . .|19780 | 197.50 

»  dŁ o. .|196.80 | 19650 

a Londyn kr. . .| :20.37 20.37 
moo A o. .]| 2032 | 20.32 

s Wiedeń kr. . .|161.46 | 161465 
Dyakonto prywatna - 114 1:5 

Gielda Londyńska. i 

Weksle na Paterahurę „| 23's | 28/4, 


Dyskonto 24 
TARGI ŁÓDZKIE 


Wtorek. dnia 3 sierpnia 1886 r. 


Słacya towarowa. 
Sprzedano: 


Pszenica: 
106 kor. po 6.16 rs. 
100 „ „ 620 p 
105 kor. po 6.40 ra 
100 „p n 6.65  , 
100 kor. po 6.671 ra 
166 p » 6.30 rs. 
34 y » STP TB 
66 p n GBO rs. 
Owies: 
TOD y „p 830 y 


Na Starym Rynku. 
Pazenica stara 600 od rs. 6.30 do rs. 6.65 za kor. 
nowa 50 po 6 ra. DD K. 
500 4,20 do rs. 4 k. 25 za kor. 


_ »? 


Żyto nowa P 


DZIENNA STATYSTYKA ŁUDNOŚCI. 
Małżeństwa zawarto w dniu 2 i 8 sierpola: 
TW parafi. kalol, I, a minowicie: Ferdynaud Ałoj 
zy Less z Anug Marrą Karteczka. 

W parafii ewang, — 

Starozakonnych 

Zmarii w dniu 3 i 8 sierpnia 

Katolicy: dziaci do luk tb-tu zmarło 8, w tej 
liczbie chłopców 4, dziewerąt 4; dorosłych —, w tej 
liczbie mążczyza =, koliet—, a mianowicia: 

Ewangslicy: doti do jar tó-tu zmarła 3, w tej 
liczbie chłopców 1, dziewcząt 2; dorosłych 3, w toj 
liczbie mężczyzn=, nolint 3, a mianowicie: 
Karolina Amalia Hilscher, lat 50, Luiza Stuzel, łat 
59, Rozyna Biselt, lat 79. 

Starozakomi: dziesi do Int IG-tu zmarło 1, w tej 
liczbie chłopców 1, dziowcząt—; dorosłych 2, w taj 
liczbie mężczrzu —kobiet 1, a minuowicie: 
A szkinazy Borys, lat 16, Joskowicz Szajudla, lat 63. 
VERRETE RRT OE CENEO TAE NEEE EAE 
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LISTA PRZYJEZDNYCH. 
Hotei Polski. P. Resier z Warszawy, Fili- 


powicz z Warszawy, Kempner z Warszawy, Adolf 
z Warszawy, Bernacki x Kalisza, 


Hotel Victoria. Nothmann z Glatzu, Blum - 
hof z Radomska, naczkaczew » Baku, Leouow g 


Nowoczerkaska, Rotnowski z Rostowa, Misirow z 
Naobiczewania, 


————————— ç DZIEN NIK ŁÓDZKI. 


Nr. 170 


N I A. 


| 


= aria 


- Jest dó Te dwie 
sumy hypoleczne 


KSIĘGARNIA 
_(.Richtera 


z dniem 1 (18) -lipca 
1886 r. przeniesioną 
do, domu W Hielle- 
goi Dittricha,. ulica 
Południowa Nr.. 447. 


w guberni piotrkowskiej położonym, 
płatne w dniu 1 lipca 41887 roku, 
is. 1,900 zaraz po pożyczce: towa: 


Jw pierwszej połowie szacunku. Wia- 


dom Griinfelda N. 506 u Adwoka-|urecTBo, : 


R oÓ3BL. 


"O6vaBnenie. 
| Cyneówizit Upucrask Csbexa Mapo-|. 
RHIX% Cyzeğ I-ro HeEpókOBCKATO Oxpyra 
Creant Msrelckii,. KATEXECTBYPUIA BB 


Z szacunkiem 


Weismann. 
901 —3—1l 


ABIAGTB, UTO : 30 CemraDpa 1886 roja cb 
10 u400B5 yrpa B5 sarb gachranii Cstsgal 
oa Cyxeä I-ro IlerpokoBekato 
yra B5 r. IlerpokoBB ma Mapinncrot 
aaa BE 4qOMB TopoBuaa, Óy48F% UPO- 
pana Ma ma EMYIMECCEO, HPHHA- 
Hnxky Imyxb .BpoHOoBCKOMY, 
pacnoxoxennoe BS IlerpokoBekoń. Uyðep- 
` Jain B% ropog Toxsa no PHHOKE yunh 
_{uogb N: 226, m eocroamóe GOPNACHO ONKACH 
|Cyne0aaro ipneraBa ' JIEBAHCKATO "OTB 9 
(21) Toma 1885 roga U8% RAaMEHHATO FBYXB 
BTARHarO AOMaAa KpPHTATO UEpeRKIEK, KO- 


6asapa upxasarirewiarh BpoHOBEKOWY, ka- 


e no 1 Anpřxa 1890 roga. 
MmymecTBo STO He HAXOJWTCH BË BACTA- 


 |yKA8aHABIA BR ANOTELHOŃ EHKTK, KOTOpAA 
XPAHAYCA BB  JIONBMAGKONE ' Hnoreu- 
[iombe Orqfnesia a HNNOTEUHKIE KOATHA Ipo-| 
CTEPARTCA BMÓCTB. CB .OXPAHKTOJBARIACA 


Komisarz Sądowy . zjazdu Sędziów Po- 
- koju I Piotrkowskiego Okręgu 


-ENACT SUSATÁSKT 


niniejszem zawiadamia, że kaneela- 
ryę swoją przeniósł z dotychczas zaj- 
mowahego lokalu w domu Mikołaja 
Starka na rugu Widzewskiej i. Ce- 
SRA. do domu N. 1487, © 
l 913—1 


EG Zaginęła 


Bpexmaieńjepa, IO MCHOJEAKTEKGHKEMB: AM 
|oTax5, TTerpokoBckaro Oxpyxxaro, Cya 


„rano;i od 4—7 po południu, 
| 917—3—1 
Ng mam honor zawiado- 
R da. MIG DZANOWNĄ Publiczność, że w 
š. sekretarz sądu pokoji w. Warszawie hotelu Niemieckim otworzyłem pra- 
„ADWOKAT. aka A | 
y Cyxe0Haro IIpucTaBA | M BE ĄGHB| 
$ z ; wyrobów metalowych: » upogaxn Ha mMberb. OBOK. 
tabliczki na. drzwi i frontowe od 30| > Toxa 18 „aa 1886 roga. 
j kop. za sztukę, popielniezki- od: 15 911—1—1 
' Jlkop. i t. p. wyroby po bardzo nit-| 
Ii 'banoślasją do Todzi, uli-|Kiej cenie w jak najkrótszym Gzó- 
ca: Nowy-Rynek, dom W-go. Neu-jsie: vykony wam: E 
felda, pierwsze piętro: | 890- 6-3] - 
łoda osoba, 
ukończywszy gitanazyum 
w Warszawie, życzy sobie, 
udzielał lekeyj lub_korthe- PBRYA TEKTURY i i ASFALTU 
tycyj, ROZA tako AR 
gimnazyum do każdej. kla- F. Pi h 
TE Sy. „Łaskawe oferty proszę letse mann 
składać: w redakcyi 1 pod literami 
NS. o : x: 915 —8—]1 "FILIA W ŁODZI, 
Cypeónpii Hpacrass Cwkana MipoRErYK przeniosła swój kantor i magazyn 
Cyneii Lro IerpokoBekaro. Okpyra z dniem 1 (13) lipca. 1886 r. na mi. 
HTAYOŃSEKOKOBA CYNA) zna Nr. 1369, 
Jae 855—663 
CAME JOBOJETÉ XO BceoÓmAro CBÉ- aga ZYC: pa ++ + +8 
JĘBHIA, UTO. KARNelApiIo CROW ` OHS a 
repenec5. ASP HpeKĄC BAHHMAGMATO | 
nowhnesia 3% xowk Hmxoxaa IIrap- $ 
KA ma yrxy BuqaeBekoii m Jbredk=| ẹ i 
manoi gimn» nomb N, 1437, O. $ do wydzierżawienia ód płóów em na $ 
SEC $ przystępnych warunkach, piwowa- 
rowi porządnemu, fachowemu, po- 
siadającemu świadectwa i kilka ty- p |orarnaum qo cyMwm 19,850 pyóu., Ha3na- 
sięcy rubli „majątku. Zbyt piwa za- | |1ex0 BE Ipozawy HA NONOINEHIE Pakteka-|- 
4 pewniony, Opał A jęczmień 1 chmiel $ |Hia ©» - Teyra: Hika BponoBcRaro ` B5 
czeski tanio na miejscu Wiadomość: $ 
u właściciela A. Blumberga w Płock, 
$ : | 8271—65. 
Deea aeoaea ooe 
TOTRABENYM „JEST - 


ote 4 (16) Oktaópa 1885 r. sa N. 1781 
1 ONBNEBO, BE 12,000 py0. HO BB BANY H6- 
GOGTOABNIMXCA TODToBB BB IIEpBELIŻ €poKS, 
jaa ocnoBamiu 1182, Cr. Ver. Pp. Oyy 

MMNEPATOPA ANEECAHĘPA IT MOKETK Gart 
, |mpozamo a nawe onbakm, 
` Bek OyMarA M AORYMEHTKI, OTHOGANIIECA 


| ` do zakładu E 


3 (A0. rpozanBaewaro uMSRIA OTREPHITEE XAA) 
nachkarta wydana przez magistrat |xyózmku s» Kaunexapin Cwksza Mapo- 
m. Łodzi: na imię Józefa Grundkie- blacharskiego. E. Modri OW. Pee OTAR Tio Tićzpózoścnarć Okpyra | 
wicza 5 914.-1 905 co E. JEGH86 Tora 30 gua 1886' r. 

ame E PREE —8—41 'Cyxqe0nstt IpucraBh o 
GIEŁDA WARSZAWSKA d. 2 sierpnia. | 
POR » ; Dys- W ciągu giełd | | 
W elka! e. | LA A MOWA Z la Dopetaionp żenia f 
SER k | . -| żądano ; | cheiano płac. | 
Berlin .'.. (169%) | dł ter.| 2d | 100 me. 8 | 5080 50.70,  :50 70 724] | 
ni e (169'f3) | kr.ter.| ad | 100mr.. | 83] soeh b 5OSTY | 1 m 
Inne niem. miasta bank” ej „ter, [A d. 100 mr. EE mi ST wa ha 150 70 ý k > 
"e R „kr. tor. (-2:4, | - 100 mr. -$ A $- gS m | w 
Londyn” i aie e ter. | B m. | A | a 26 AB . BE ga 
| RECE r. ter. | 8 m. IiE | g 0.271 za g MAE 
Paryž. o o ea . | dł: ter. |10 d| 100 Er. |o B h ea h = e Pe AE 
no, r + + «©. „ | r.ter.|10d. | 100 fr. |: 5 41;— - e» Si mE p 
Wiedeń . TE i AE ar ter. | 8 d. | 106 for. 4 2 ZEE” | | | | 
A (2864),2) t kr ter. | 8d. | 100 for. 4 , EE Hna : 
Petersburg. . : s. dł. ter. | 8 d. | 100 ra. 80 Haea Jea a 6 2% oe ka | > 
8 A he t DER i DAJE 
-iael n : BEE AO 
moje państw. [36 Dopalnione w ciągu a gisldy| Akeyo. „Aż Dopełnio: w ciągu giełdy i 
(z8 taa PSICH | „bad. | chapt, | (28 100 ra.); EA Tirena | żędano Icho.pi 
Listy Likw. Kr. Pole. dużej 5 SSE BO, a Ż War-W.100x.| 4|- =—| Ej 2, 
a maj 5 f AA 92.70! 92.50! EZ W.-Byd. "1005: 40 | OE | 
Ra. Pe, Wa. I em, 1097.) 6 ——| 100—! 9950-75. 7. 7” psa b ASP] 
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Cyxeómakt I[pucras5 aa Mu- 
POBHXS: Oyxet, I-ro IlerpokoBckąro 
zabezpieczone na majątku ziemskimjOkpyra Mrxariii Cymagekiit, mm-|MxpoBuxs Cyxet  I-ro IleTpoRoB- 
rexberByromiii BB TOp. Jonsu, BG|eKATO Uspyra Mrmariń Cymiackii,|py r. JORGA BK X0XEB MOĄXGN. 1427-B, 00%- 
10M$ noxe N. 1437 OÓBABIAGT%, TTO xaTerserBy ouii BB TOD: Jloteu 
31 Nora cero 1886 roxa ra 10|Bs romb N. 1437, 96" BABIACTE, |? 
| rzystwa 1.5,000 rs. :mieszcząca się TAGOR% YTpa BB rop. JOIE. BB _Ko-|tro 31  Iwora cero 1886 Toga CHIŃ 
wy Hiorax Urapka, Hogs N.1487,]10 uac. yrpa Bb rop.: oasa, -Bb 
domość w Łodzi ulica Piotrkowsku|0y ACTS tpoxaBarECA ABARMMOC WMY-| xom Haxoxaas Mirapra, 
npuraxrexaniee  Pepan-1437, 6yqeTB IpOXIBATCA ABAKAMOG 

ta przysięgłego E. Zajdlera, do 10jmanay Kenury, sakxouanmeeca 8Þumymecreo, npanagIexamee pan- 
. Meóeru, IOMAJIX% KH KOpOBAXD Miny n Arabmrh eyup.. „Iopesn5, N. 64-R m COETOANIEE COTIACHO ONACH CY- 
OSHEHH0E 293 py0. — KON. Ha YLO-|3aKrrouaronieeCA BŁ KOPOBAXB, M0- 
BierBopenie uperemsii ONYJENA|MANAxE, Medera M XMBAIBIO X OJ 


Omneb i OnBHEY. UpONABAGMEIX" | BXETBODERiE . upetemsik Jayna 
- JIpeAMeTOBE MOKHO pASCMATDABATE |KoÓ3kt. 


CYDIKHCEIU. xenus nporawu ma mberh ouoń. 


| |rop. Ioxgi BR gomb mogt N. 1427-B, 065-|- i 


Tóparo xËB&gA CTOpoHa BXoJA OTE CTAPATO 


J MCHHATO YOTHPEXD STARKHATO PIUTEIA, KPH- 
TATO. YEpPEMANCIH, AePEBHAAHIXE: KpELTEIKG 
TOHTOME CApACBE BE KOTOPOMAK Nowa- 
X0TGA M OTXOKIA MBCTA, OTJĘBABNATO. Jepe- 
3) pannaro Capan, HeJ)BA:RAMOCTE ITA GOGTO- 
kura BB apeHTROME coxepxanin Maxanxra 


BHÓM5 BIAN RİH, HO MMSATK orpannuenia, 


LIORĘBTHCRONE FnoreTEÓMWK Orykrenia 4 


orsay, MuxaniHBi „BzxrepT»..x: IOziymaj_: 


or» B (17) Hoaópa 1884 r. Ba N. 3974 x 


nyćraku B5 Kaaęexapim CstejaMupoBKIxE 


ta om. Bapmasa, 230 Imas 1886 r. 


00paBienie, 
' yąeóasrt JipncTraBk Czksra Ma- 
Tona Cyneii I-ro IerpokoBekaro Okpy- 
ra Orówass Haxreóckii,  RurerEcTEypijh 


„Oówzaenie. 
Cynebdkit TipneraBb' Ostsin 


aBiderz, uro 30 CeHraópa 1886 rozga 
% 10 zac. yrpa bb garb sachant Unhg- 
4a. MupoBEtx5 Oyget I-ro IfeThoROBCRarG 
Ospyra BB r. Ilerpokosk Ha Mapimnexoń 
AXOTKAĘK BŁ OMS TopoBAYA GYĄ8T% npo- 
NOAE N.|xaBaTtsed EGĘBHKHMOG HMYINECTBO NPr- 
HareRamoe Kapiy Kpesxary, pacnoxo- 
RGHH0G BE Illerpoxozckok TyÓepain BE 
rop. Jogan. no OrpozoBoł "yIunS uoys 


xe6naro IipzeraBa Byqkesda 0169 (21) 
/;.|HaBapa 1886 r. A35 KaMEHHATO ONEOSTAR. 
Haro oMa CK MEBOHKHOME, ĄBYX% 4epe- 
BAHHEIX% CApAGBE, BE OĘHOM% HIE HAXE 
NOMBIĘASTCH MAMAA KOMHATA fi OYOpPoAa, 
HCXBHRHMOCTE STA GOCTOMTK BR ApEHFHOMK 


E T50 a-i coxepnahiń Baxsrerbma Baspa CIATÄA CH 
„Omnes,. onbury m camo POM 1 Toxa x. ©. 1885 roga Ha mecre xira 


BACN0G HMYINEOFRO MOWHO pasema- Io AKTy, COCTABIeHHOMY Y .J[ONSHMECRArO 
TPUBATB y CYXGÓHATO IIpACTABA A B|prorapiyca I'pymmneraro, Ork 31 Max (12 


Iona) 1885 roga. 
HmynecrTEO 570 He Hax0fUTCA BE BA- 


H©HHOE | 550 pyó. — RON. HA YyXxO0 


T, JIO436, Doxa 18 qaa 1886 r; 


* „|GTABROMB BIANSHIM, HMOTE yerpoernyw 
Cyxeómsrit lp Ho: CYNIMHCKIA. HNMOTEGRY, KUOTOTHAA KHKTA XDPAHKATCA BB 
e a. |IoxBAHCKOME MiroTEqHOME Orąbrokia x 

E ZEW A "-|unoreukkie 1otru upocrapałotea BMÈCTE 
OóbaBnenie. Cb OXPARNTEIBHAIMU CTATBAMK XO GyŚCMKI 


Gyzednsiit IIpuCTAB5 : Catoia Mapo-|25,182 py6. 50 K., HasHaeHO BE upołaky 
Cresas Maxcoezit, »rrrexbersyronęiik gp|HMHTA BE NOIESY Derioqopa Himegęka- 
ropi Jogam BK" Xou% norm N, 1427-B|TO, HO KCNOIKUTEIBROMY IWGTY IIETPOROB- 
OÓGABIRET*, wro 20 Cenraópa 1988 r. Gz |*RATO OspymHaro Cyxa, ors 30 HHBapf 
10 uacoB% yrpa pm Bark sachyawiii Owhaja|1980 T: 3a N, 285 m OIĘBKERO BS 3 ;000 pyó., 
MipoBsixe Cyqeit. I-ro . Nerpokosckaro|€5 RAKOROJ ,CYMMEI M HAURETCA TOPIE. 
OspyTa #5 rop; IeTpokosó xa Mapianckoń „Bek 6ywarzjn XORYMEHTKI, OTHOCHIiecA 
uiomaki BE Xowś TopoBuda Gyger 1po-|M0 IiporaBąeMaro mubsig, . OTKPEITAL NIA 
KaBATECA: - HCIBURHMOG: 'KMYIĘECTBO Upa- iryóruku. BB Rannerapiw Czkana . Maipo- 
saprexamee: PYĄOXKPY u OMMAIM GyNpYy- BAXE Cyjeit I-ro IleTpokoBekaro OEpyra. 
ramt BeXKRE, paCHOXOREHACE BR Iierpo-| T, TOKK, Doxa 30 xua 1886 roxa. 
KOBRO TyOepkiu. BB r. Hogan no Byxk-| ` ASA IipueraB Hsqeócziń. 
waaCckoit yauiyb uojęs N. 776-6 m cocro- 310—1—1 
angee. eoriacHo onaea Cyxeómaro Ipucta- 
Ba, JleBanckaro ors 22 Mapra 1886 r. us% 
xepeBxHaato. IapTepoBaro. Joma cs npu-jg - 
CYPOKRUT KPEITATO TOHEME, KOMODER% KPH- 
PELXE "TOIEM5, TBYX% orpoeniit HBE KOHX%, 
OĘHBO 1epeBaKH0€ a-qpyróe kamennoe Mi 
ROAOJFUNA. HeKBKIKHANOCTE YTA COCTOMTE |E 
BE apeHNKOM% cORepKANiA GeprHNaHKAj 
Maaca mo 1 Oxraópa 1886 roza. . . 

-MuyitecrBO BTO He HaXOXHTCZ BR. Ba. 
CTABHOM% BIAĄBKIM, AMKEŃB YoTpoBEAY0 
MOTORY; HNOTETHĄX KAMTA: XpaNiiTCA BŹ|| 


- Třómaczenia do weksli 
„są do nabycia w kantorze . 
drukarni „Dziennika. 
„ Bódzkiego", 


MHOTEHHEIG JOIA UpoeTUAparpTca BMÓCT5 |] 
CE OXPAAMTEISHEINA GTATKAMA: JO- CYMMKI mł den 
5,300 PYÓ., „Ha8Ha94CHO BS JIporamy HA MO-| _ e ads aż ON E E E 
morenie semekanix op. Pyxoxssa m 9mm-| Szanowng Publiczność, jak nie- 
mg cyupyross Bexske HA NOMKBY - JIX0K0- mniej moich przyjaciół i znajomych, 
Bika_IIIpeiirepTa 10 KCHOŃHNTEISKOMY 1I- REA mam honor zawiadomić, 


ciy IerpokoBekaro Orpyænaro Cyxa, 0TB 
11 (23) Hmsapa 1886 r. sa N. 47 u onb- eBESTAURBACYĘE znajdu- 


rimeno BG 1,500 -pyÓr., C5 RAKOBOJŁ eyinesi jaca sią przy ulicy: Widzewskiej Nr. 


HaVHeTCH. TOPTB, ; 
. Bob GyMAPH a NORYMGHTKI, OTROCAMNIECA 
Xo "upokaBaeMaro AMGnia, OTRPHITH AAA 


1437 w domu Mikołaja Sztarka prze- 
jąłem na siebie. Zapówniając do- 
Brod. jedzenia i trunków, polecam 
się: łaskawej pamięci 


Ww. Hierbe. 5 


cyĄeń - Iro IlerpokoBekaro Oxpyra. 
T. Jozsi Ixa 30 Xma 1886 roga. 
„Cyneówsrit Iipucras5 Manedcziń. 
' 909—1—1 


an TN EDEN TOWARZYSTWA TTE 


 pdbędzie się w W niedzielę dnia 8 sierpnia, od 3 po południu 
|do 11 wieczorem i w pomiedziałelk dnia 9 sierpnia od 5 popo- 
„łudniu do 10 wieczerem WW PARKU gas: 


OL 


RS EK z zabawą ogrodową, z łaskawym współuaziałea Łódz. 
kiego towarzystwa „Spiewackiego, towarzystwa 
[przyjaciół spiewu. i katolickiego stowarzysze- 
, mia Spiewu kościelnego. 
Koncer tować będą dwie orkiestry : fabryczna scheiblerowska. 
i Artyleryjska, O zmroku nastąpi illuiaimacya parku i spalenie 
. ogni sztucznych. 

Bilety na tombolę, po 50 kop., które dają też brawo wejścia. do- 
ogrodu, można kupować do 10-tej rano w niedzielę u pp- F. Klu- 
kowa, L. Fischera, d, Arndia, , R. Schatke'go, A. Otto, N. Anderseh'a i A; 


: |Gatiermana. 

RGE Biletów wejścia do parku nabyć można przy kasie u wnijscia: 

w niedzielę od godziny 2 po południu po 20 kop., w poniedzialek od 

|godziny 4 po południu po 15 kop. 
Zwraca się raz jeszcze uwagę Szanownej Publiczności, że fanty 

nieodebrane w ciągu dwóch dni zabawy, przepadają na rzecz towa- 

rayatna obroruynnosei, A 903—6—1: 


Benea izy 


|. Farbiarnia parowa i Pralnia chemiczna H] 


- Ch. Geber w Warszawie 9 


- dawniej J. JUDLIN. 


Ben, do, farbowania i prania : 
- Garderohę mozky i damską, aksamity, dywany, portyery firanki i í, p. 


-Filia w Łodzi u E. Scheffel, 


ulica, Konstantynowska Nr. 328, 
916—3—1 


) 0008600 x 


W drukarni „Dziennika Łódziśiego, ; 


